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Ważny punkt kolejowy 
zdobyty przez wojska japońskie 


TOKIO. Północna armia japońska | hajskiej. Przed ewakuacją miasta Chiń- 
odcięła kolej linghajską pomiędzy Lan-|czycy wysadzili w powietrze wszystkie 
feng i Neihuang zdobywając wiele tabo- |większ budynki. Przy zdobywaniu Sucze 
ru kolejowego. Chińczycy stracili 3.000 
zabitych. Wojska chińskie w sile około |się z armią północną. 
50 tysięcy cofają się spod m. Suhsien 
w kierunku m. Lingpi. A ZĘ, 


Oddziały japońskiej armii północnej 
północno - wschodniej części prow. Kien 
zamierzają sforsować Wielki Kanał w 
północno - wschodniej części prow. Kien- 
$su, po czym mają nacierać na miejsco- 
wość Suczeu wraz z innymi oddziałami 
japońskimi. LONDYN. Prasa londyńska notuje 
kursującą w Rzymie pogłoskę, według 

TOKIO. Wojska chińskie zaskoczone 
błyskawicznym natarciem Japończyków 
pozostawiły na kolei lunghajskiej niemal 
cały tabor kolejowy. Pomiędzy stacja- 
mi kolejowymi Tangsztan i Neihuang 
pozostało około 600 wagonów. Pomiędzy 
Tangszanem i Kweiteh stoi 25 pociągów 
zaś ponad 50 pociągów zgromadziło się 
na obu dworcach w Suczeu. Chińczycy 
nie mogą pociągów tych wykorzystać 
podczas odwrotu, ponieważ kolej lung- 
hajska odcięta jest w pięciu miejscach 
przez wojska japońskie. 


nych rozpatrywany jest projekt przemia 
nowania królestwa włoskiego na cesar- 
stwo. 


Do nowego cesarstwa włoskiego włą- 
czone zostały wszystkie ziemie nale- 
żące do Italii jako kolonie, a więc obok 


Pierścień japoński dookoła Suczeu za 
cieśnia się. Od strony zachodu Japończy 
cy znajdują się w odległości 8 km. od 
Suczeu, zaś na lewym skrzydle armii 
północnej po sforowaniu wczoraj w no- 
cy Wielkiego Kanału, znajdują się w od 
ległości 31 km. od Suczeu. 


SARAGOSSA. Zajęcie miasta Mos- 


queruela we wtorek po południu przez 


sem strategicznym. Miasto to leży mniej 
więcej na połowie drogi w linii powie- 
„trznej pomiędzy Teruelem i Alcala de 
/Chivert, a wybrzeżem morza Śródziem- 
nego. Miejscowość ta znajduje się na wy 
sokości 1470 m ponad powierzchnią mo- 
rza, w centrum masywu górskiego Los 
Monegros. Tworzy ona wraz z Alcala 


JAPOŃCZYCY ZDOBYLI MIASTO 
SUCZEU 

HONG - KONG. Po sześciu tygod- 

niach zaciętych walk wojska japońskie 

wkroczyły do Suczeu, najważniejszej 


stacji węzłowej na linii kolejowej lung- 


E SRA OCASCÓRE ROOTA EE E PEB KACA 


Coraz nowe niesnodzianki W Swiere 


Rewolucja w Meksyku 


MIASTO MEKSYK. W niedzielę ro-| MEXICO CITY. Prezydent republi- 
zeszły się tutaj pogłoski, wedle których ki Cardenas podpisał rozkaz mobilizacji 
generał Saturnino Cevillo przygotowuje | wszystkich sił zbrojnych w celu stawie- 
rewolucję przeciw prezydentowi Carde- | nia oporu rewolucji, której przewodzi 
nasowi. Już przed paru dniami prasa generał Cedillu. Na ulicach stolicy Me- 
lewicowa doniosła, że przez granicę Mek ksyku odbyła się olbrzymia demonstra- 
syku szmuglowana jest broń, Sprawa (cja, podczas której wygłoszono gwałtow- 


powyższa wiąże się Ściśle z załargiem ne mowy przeciw arbitralnemu postępo- | 


Meksyku z Anglią. 


waniu Anglii. 


Nowy cios w Czechach 


Poseł Haszika zażądał stworzenia 
armii słowackiej 


BRATISŁAWA. W parlamencie pra- wej. założenia osobnej słowackiej aka- 
skim w dyskusji nad nowymi projekta- demii wojskowej. zapewnienia Słowakom 
mi ustawy o służbie wojskowej przemó- odpowiedniej ilości miejsc w korpusie 
wił w imieniu Słowaków poseł Haszik, oficerskim itd. 
który wysunął postulat utworzenia oso- Przemówienie posła Hasika wywołało 
bnych pułków słowackich ze słowacką | niesłychane zaniepokojenie wśród pra- 
„komendą. odrębnej administracji wojsko- | skich kół rządowych. 


Sos 
OWE I POLITYC 


u południowa armia japońska połączyła 


której w tamtejszych kołach politycz- | 


wojska narodowe jest poważnym sukce- 


TS KL 


cene gotówką z 


ZNE DLA WSZYSTKICH STANÓW 


bota dnia 21 maja 1938 | Rok 20 


Plaga pożarów 
| w Polsce 


SŁONIM. Groźny pożar wybuchł tu 
wczoraj popołudniu i strawił 17 budyn- 
ków mieszkalnych wraz z zabudowania- | 
mi. 


Akcja 


| 
oprócz | 


ratunkowa, w której 


\ Italii cesarstwo obejmowałoby Dodeka- 
| noz, Libię i Abisynię, 


Dalsze plany przewidują podobno ko 
|ronację króla Wiktora Emanuela na ce- 
|sarza w bazylice św. Piotra. Koronacji 
miałby dokonać osobiście Ojciec św. Ce- 
remonia miałaby przypominać koronację 


|Karola Wielkiego. 


WR BECZEK EE TOLA POETRY OZ SRA R GOYA EE OKO AA ESD 


Nowa DIGNZYWA MA 


p 

de la Selva, zajętym w poniedziałek: naj 
ważniejszy pod względem strategicznym 
punkt tego masywu. 

Również doniosłe ze względów strate- 
gicznych jest zdobycie Cobelan, miej- 
cowości, położonej w odległości 15 km 
na północnym wschodzie od Teruelu. Za- 
jęcie tego punktu ułatwia w znacznym 
stopniu ofensywę na Walencję. Dowódz 
two wojsk narodowych donosi, że jest 
rzeczą stwierdzoną, że dowództwo wojsk 
czerwonych, zdając sobie sprawę ze zna. | 
czenia bitwy, która toczy się na linii 
frontu między Teruelem a wybrzeżem 
morza Śródziemnego. gromadzi znaczne 
posiłki, przerzucając je na wszystkie za- 
grożone odcinki frontu. Posiłki te składa 
ją się z 28-ej dywizji, która walczyła pod 
Teruelem, drugiej mieszanej “brygady. 
przerzuconej w pośpiechu z frontu ma- 
dryckiego, z 97-ej brygady oraz z 4 od- 
działów karabinów maszynowych. We- 
dług otrzymanych z frontu doniesień, 


f 
| 
| 


miejscowych i zamiejscowych straży po- 


|żarnych brało udział wojsko, straż wię- 


zienna i policja — była bardzo utrudnio- 
na ponieważ pożary wybuchły w coraz 
to innych budynkach. 

Przyczyny pożaru nie są dotychczas 
ustalone. Straty są znaczne. Na miejscu 


,|or$anizowana jest pomoc dla pogorzel- 


Wiktor Emanuel bedzie ukoronowany 
przez Papieża koroną cesarska? 


ców. 


BIAŁYSTOK. W ciągu ostatnich 
dwóch dni województwo białostockie na 
skutek długotrwałej suszy i ostatnich 
upałów było widownią wielu pożarów w 
osiedlach ludzkich i w lasach m. in. we 
wsi Zaskicze w tym samym powiecie spło 
nęły 32 budynki. 


Ogień zaprószyły małe dzieci. We 
wsi Zaskicze wtym samym powiecie spło 
nęło również 11 zabudowań gospodar- 
czych, oraz sporo inwentarza żywego. 


| Poza tym we wsi Hrycki w pow. wołko- 


wyskim spłonęło 25 budynki. W nadleś 
nictwie Perszty w powiecie grodzińskim 
spłonęło około 300 ha lasu. W Puszczy 
Białowieskiej w nadleśnictwie Tokiło w 
dyziesięciu miejscach powstały pożary, 
wskutek których zapaliło się około 50 ha 
poszycia w starym drzewostanie, a miej- 
scami i kultury leśne. 


BBE CÓ WANY JOW ej 


Wojewoda Pomorski 
na lustracji w Rypinie 


W poniedziałek, dnia 16 maja 1938 
roku w godzinach rannych p. Wojewo- 
da Pomorski min. Władysław Raczkie- 
wicz przejeżdżając przez Rypin, za- 
trzymał się tam celem przeprowadzenia 
inspekcji Starostwa powiatowego, inte- 
resując się specjglnie zagadnieniem bez- 
robocia. 
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W związku z inspekcją p. Wojewoda 
wydał szereg zarządzeń miejscowym 
władzom administracyjnym. 


B. król Alfons 
w Anglii 
LONDYN. W Londynie bawi b. król 


|hiszpański Alfons XIII, który w towarzy 


| duch czerwonych znacznie upadł w ciągu | 
ostatnich 24 godzin. Poza tym gwałtowne | 
walki ostatnich trzech dni wyczerpały w | 
| wysokim stopniu siły wojsk czerwonych. 


stwie ks. Alby przyjęty był przez lorda 
Halifaxa w ministerstwie spraw zagra- 


nicznych. W związku z tym krążą pogło- 


W najbliższych dniach należy ocze- | 
kiwać nowej wielkiej ofensywy wojsk | 
|narodowych, która będzie się odbywać 
w niezwykle trudnych warunkach tereno 
wych. Oddziały narodowe będą musiały | 


ski, że w Hiszpanii wprowadzona ma być 
monarchia przy czym obok króla dykta 
turę miałby pełnić generał Franco. 


Monarchia w Hiszpanii miałaby być 
wzorowaną na monarchii włoskiej. Te sa 


(się posuwać wśród łańcuchów górskich o 
wysokości 1500 — 2000 metrów, należą- 
cych ido najbardziej niedostępnych w 
|całej Hiszpanii 


Polskie Linie Lotnicze „„LOT' otrzy- 
mały w czwartek w nocy następującą 
wiadomość od majora Makowskiego. da- 
towaną z Cristobalu: „Defektem radio- 
stacji wstrzymany — Makowski". 
| Depesza nadana została o godzinie 
18.30 dnia 18 maja 1938 roku. 

W czwartek rano Polskie Linie Lot- 
nicze „LOT' otrzymały drugą depeszę 


i 
| 
| 
| 
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me źródła donoszą także, że rząd angiel- 
ski w najbliższych dniach po zapoznaniu 
się z materiałem hiszpańskim uzna rząd 
generała Franco. 


ENEA GEY 00 TW ATAK ARA CZRIZT E WTCC AAA OE OCE AE ERGO 


Przerwany lot majora Makowskiego 


od majora Makowskiego, datowaną po- 
dobnie jak poprzednia, z Cristobalu: 

„Mimo pomocy wojska radio nadal 
nieczynne. Panager (Panamerykańskie 
linie lotnicze — przyp. red.) pożycza swo 
je. 

Montaż parę dni. Rzeczowski opero- 
wany na ślepą kiszkę. Poza tym Okey - 
Makowski”. 


Str 
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Już w lipcu grozi nam brak 
benzyny 


W rekordowym tempie rośnie w Pol-, bo rozpoczęcia na szeroką skalę produk- 
sce zużycie benzyny. Już w marcu 1933 cji paliwa z zastępczych mieszanek spiry POd 
roku było ono o 50 procent większe. niż! tusowych. benzolowych itd. 


przed rokiem i osiągnęło z górą 7.800 ton 


W kołach automobilowych twierdzą, 
że już w początkach lipca eksport ben 
zyny. będzie musiał być zupełnie zaha- 
mowany, chyba, że uzczupli się jeszcze 
bardziej stan zapasów. 


Wynoszą one zaledwie 17.200 tonn | 


> rz6 a | ańckur K A P 
które ze względu na obroność Państwa | urzędów stanu cywilnego ogłoszone zo- 
powinny być nie tylko zachowane, ale stały wczoraj zapowiedzi ślubu cywilne- 
| go między księciem Michałem Radziwi- trzema miesiącami na Riwierze. 


nawet zwiększone. 


Już w stosunku do marca roku ubieg- | 
łego eksport spadł o 73 procent. Objaw | 
to raczej pomyślny, gdyż eksport ten 


był deficytowy. Pomyślny tym bardziej, | FRozmałtości 
DO ROBÓT ZASTĘPCZYCH t 
POWOŁANI BYĆ MOGĄ MĘŻCZYŹNI cą tą jest 50 rok życia, o ile stosunek do 
powszechnego 
uregulowany został nie w wieku pobo- 
rowym lecz później. 


że benzyny produkowanej w kraju może, 
nam w niedalekiej przyszłości zbraknąć. 
wobec niewątpliwego ożywienia na rynku | 


motoryzacyjnym. | 
f 


Wtedy staniemy, albo wobec koniecz- | 


Spłata wierzytelności hipotecznych 
listami zastawnymi | 


W najbliższym czasie ukaże się wa- zależności od notowań giełdowych i wa- 
żne zarządzenie Ministerstwa Skarbu. u- hać się będzie od 60 do 100 procent war- 
stalające kurs spłaty niektórych wierzy- | tości nominalnej. 


telności hipotecznych ( ziemskich i miej- | 
skich) pewnymi listami zastawnymi. 


LONDYN. W jednym z A EIEEE G biz a p. Harriet Stewart Dawson wdo- 
wą, liczącą 57 lat. | 
Znajomość ich zawarta została przed 


WARSZAWA. Wobec rozpoczęcia ro 
bót przy zastępczym obowiązku wojsko- 
ności importu benzyny z za granicy. al- wym. władze wojskowe wydały wyjaś- NA WYDMACH HELU 46 ST. CIEPŁA | 


Rozporządzenie to stanowi wykona- 
|nie ustawy z dnia 5 lutego 1938 roku o 

Wybór listów zastawnych jest dość spłacie niektórych wierzytelności hipo- 
obszerny. Kurs spłaty ustalony został w! tecznych. 


DO LAT 50 


„GŁOS POMORZA* 


GDAŃSK. Prasa 
(ska donosi na naczelnych miejscach o 
dróży po Polsce kierownika partii na- 


rodowo - socjalistycznej w 


Na półwyspie Helskim w 
temperatura na wydmach wynosi 46 st. 
w cieniu 21 st. Temperatura morza stale 
zwyżkuje i dochodzi do 10 st. 


KUPCY GDAŃSCY ZARWALI ŻYDÓW | 

ŁÓDZKICH NA 3 MIL. ZŁOTYCH. | 

Od kilku miesięcy trwa zatarg między. 
gdańskimi kupcami a fabrykantami z Ło- 
dzi o żydowskich komiwojażerów. Za-| 
|kaz ten spowodował przerwanie stosun- 
|ków gospodarczych Łodzi z Gdańskiem. 

Kupcy gdańscy skorzystali z tej okazji 
i zarwali fabrykantów na blisko 3 milio- | 
ny złotych. | 


Gdańsku 


Beckiem i gauleite 


| 


niemiecka - gdań- „gauleitera” 


między 


Prasa gdańska przywiązuje wagę 
do podróży Forstera 


Forstera, w towarzystwie 
kilku senatorów gdańskich. Jakkolwiek 
|podkreślany jest nieoficjalny charakter 
tej podróży, to jednak ze strony niemie- 
|ckiej zwraca się wielką uwagę na fakt 


nazw sa Od bycia rozmowy 


Ks. Michał Radziwiłł żeni się... 
ale nie z p. Suchestow 


ministrem 
rem Forsterem, który 
nie jest przecież w Gdańsku, poza poli- 
tycznym charakterem swej pracy — oso- 
bistością oficjalną. 


BACZNOŚĆ RÓŻA 


| po fali grypy. 
Wszelkie rany należy troskliwie od- 


obowiązku tarz 


południe | 


żkiej choroby. 
FONS EEE A AL A EA 


POKOJE 


tanie, czyste, ciche 
i ciepłe z wodą bież. 
blisko Dworca Gł. 
w Warszawie 


OTEL 
ROYAL 


Chmielna 31 


Kawiarnia 
Bezpłatny garaż.— 


-== SPRAWY ROLNICZE 


KOMUNIKAT NR 12. 

Zarząd Powiatowego Towarzystwa 
Rolniczego w Wąbrzeźnie uprzejmie 
przypomina, o obowiązku należenia do 
spółdzielni mleczarskiej z siedzibą w | 
Wąbrzeźnie przy ulicy Ogrodowej i do- 
starczania do tejże mleka, gdyż od sil- 


UWAGA: 


Spis ogierów państwowych i ogierów prywatnych 


powiatu wąbrzeskiego 


Ogiery prywatne, uznane z 


nego tylko organizowania, oraz powięk- | „ag hodowlą koni. mogą działać tylko w obrębie danej gminy. 
Ogiery prywatne III kategorii mogą działać tylko w granicach powiatu. Ograniczenie to nie dotyczy ogierów państwo- 


szania jednoczenia członków, zależny jest 
skuteczny rozwój dalszej pracy o szer- 
szym zasięgu, jaki przewidziany j 


jest | 
przez Zarząd Spółdzielni Mleczarskiej. | 

Tych rolników, którzy jeszcze nie na | 
leżą do Spółdzielni Mleczarskiej i nie| 
dostarczają do tejże mleka, pobudzamy | 
gorąco do tego obowiązku, 
przynieść wielkie korzyści nie tylko sa- 
mej organiazcji, lecz także poszczegól- | 
nym członkom. 


KOMUNIKAT NR 13. 

Zarząd Powiatowego Towarzystwa 
Rolniczego w Wąbrzeźnie podaje do wia 
domości, iż intruktorka Pomorskiego 
Zrzeszenia Kół Gospodyń Wiejskich od- | 
działu wąbrzeskiego. p. Janina Szymań- 
ska urzędować będzie w biurze Towarzy | 
stwa Rolniczego Powiatowego w Wąbrze 
źnie w pierwszy wtorek po 15 każdego | 
miesiąca. 


KOMUNIKAT NR 14. 

Zarząd oddziału wąbrzeskiego Koła. 
Gospodyń Wiejskich podaje do wiado- | 
mości wszystkim zarządom Kół w powie- 
cie oraz. wszystkim członkom, że dnia. 
29 maja 138 roku o godzinie 9.00 w Ko- | 
walewie rozpoczną się obrady Walnego 
Zjazdu. | 

Walne zebranie rozpocznie się o go 
dzinie 9,00, które poprzedzi Msza św. w 
kościele w Kowalewie. | 

Po Mszy św. w szkole rolniczej dalszy 
ciąg zebrania, program obrad podany zo- | 
stanie przed zebraniem. 

Z uwagi na ważność zebrania, w szcze 
gólności na wybór zarządu, obecność 


wszystkich jest konieczna. | 

Na zebranie walne zaproszono przed | 
stawicieli władz samorządowych i skar- 
bowych oraz przedstawiciela Izby Rol-| 
niczej i Organizacji Rolniczej. | 


IL. 


Imię i nazwisko utrzymującego Miejscowość 
stację ogierów 
Pankowski Tadeusz Frydrychowo 
Pankowski Tadeusz s 
Pånkowski Tadeusz r 
hr. Dąmbski Jerzy Wałycz 
B. 
SAEIA BEEE EEE ALIAS ED EE DE EOS EEEE TE EA D EEEE E A DEE ES 
Imię i nazwisko właściciela Miejsce 
ogiera postoju 


mającego! P- 


w tv m 


| wych III kategorii. 


A. 


Miroszniczenko Al. 


Hagedorn August Dębowałąka 
Sattelmeyer Emil Lipienica 
Zilz Emil Łopatki 
Schmelzer Herman Galczewko 
Schmidt Daniel Ryńsk 
Kozak Wład, Trzciano 
Kilanowski Julian Myśliwiec 
Chrzanowski Gustaw Sitno 
Korthals Małg. Sicinek 


Krawczyk Piotr 


Fischer Walter Kurkocin 
Fischer Walter Kurkocin 
Dr. Koerner Fryd. Mlewiec 
Kentzer Roman Pruskołąka 
Gajewska Felicja Wielkołąka 
Staszewiczowa Helena Elzanowo 
Kentzer Roman Pruskołąka 


M. Pułkowo 


Ogiery państwowe 


Nazwa 
ogiera ur. 


l 
PA |1932 14-krwi ang. 
Tuffstein 1925 |r. belg. 
Tell von Cleej 1925 |r. belg. 


1922 hg-krwi ang. 


Wilhelm Tell 


Ogiery prywatne 


Nazwa 
ogiera ur. 


1928 |kraj. pogrub. 


Roland 1931 |pogrub. 
|IMoerser 1937 jr. belg. 
|Dubelt 1934 |uszl. miesz. 
Ajax 1932 |r. belg. 
Pajac 1935 |uszl. 
Urwis 1934 |[, pogrub. 
Drużba 1933 |uszlach. 
Alban 1928 |uszlach. 
Argos 1982 |pogrub. 
Hetman 1929 |pogrub. 
Sonnenstrahl | 1918 |14-krwi ang. 
Ksawer 1925 |r. belg. 
Aron 1926 (r. belg. 
Kaiser 1932 flarden 
Caramin 1928 ir, belg. 
Karmazyn 1932 |1,-krwi anglo 
arab 
Süden 1935 |14-krwi ang. 


Rok | Rasa lub typ 


Rok | Rasa lub typ 


zalicencjonowanych działających w roku 1938 na terenie 


Pochodzenie 


M (6) 
Carmen Manton XX 
Handelsbank |Lampe 

Muki von Caro von 
Clee Clee 
Rita Tannenberg 


Pochodzenie 


Forelle 
Magdalena 
Lukea 
Juliette 
Nelli 


Raudona 


Südsee 


IKsawer 
(Tannhaiiser 
[Dobosz 
Baldur 
|Panzerschild 
Ubod 
Dobosz 


Karlo 
Motor 
Xaverio 
Caramin 
Cesar 
Caramin I 


Schagya I 
šüdwest 


Niestety nie ta kwitnąca, lecz zaraźli 
| wa choroba róży szerzy się w Warszawie 


nienie. dotyczące górnej granicy wieku |każać. by zarazek nie mógł wywołać cię- 
u osób, powołanych do spełnienia za- 
stępczego obowiązku służbowego. Grani- 


konieczności (dla braku lepszych ogierów) na mocy par. 12 o nadzorze 


| | KA | | | 
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+ Wiadomości ciekawe z bliska i daleka 


Tasers 


instynkt psa, uratował życie 
trzech ludzi 


BYDGOSZCZ. W Starzewie pod Byd] 
goszczą w mieszkaniu rolnika Jana No-|dr Neumana z Bydgoszczy 
wakowskiego w izbie na poddaszu spali|trzech zaczadzonych jakkolwiek z wiel- wykazały dochodzenia, pożar ten pow- 
rolnika i parobek. Wie-|kim trudem, jednak zdołano uratować. 


dwaj synowie 
czorem napalili mocno w piecu i w cza- 


sie snu ulegli zaczadzeniu. Żaden z nich 


nie miał tyle sił, aby dostać się do dzwi 
i zawezwać pomocy. 
to uczynić, stracił 
nim zdołał otworzyć drzwi. 

Jakby wiedziony jakimś instynktem 
zaczął przeraźliwie wyć pies i wyciem 
tym zbudził gospodarza. Przypuszczając 
że w gospodarstwie są złodzieje, Nowa- 
kowski udał 'się, by zbudzić parobka. 
Wszedłszy do izby natknął się zaraz 


przy drzwiach na omdlałego parobka, |; Michalów, powiat nieszawski, własność | 


| 
Parobek usiłował | 
jednak przytomność 


Dzięki natychmiastowemu wezwaniu 
wszystkich 


KRUSZWICA. W ubiegły piątek w 
godzinach przedpołudniowych wybuchł 


tutaj pożar w zabudowaniach majętnoś- 


a dalej przy łóżku ujrzał leżących obu| ķ, Rudnickiego. Ogień strawił doszczęt- 


swych synów. Pokój przepełniony był 
wonią czadu. 


Pożar w czasie 
wyświetlania filmu 


JABŁONOWO. W Jabłonowie w 
hotelu Paula podczas wyświetlania filmu 
przez kino zapalił się film długości około 
1000 metrów. 

Film był własnością f-my „Fokstyl“ 
z Warszawy. W czasie pożaru odniósł 
poparzenia rąk i szyji operator Sarnow- 
ski Jan z Wąbrzeźna, którego odwieziono 
do szpitala w Brodnicy. Z- publiczności 
znajdującej się na scenie nikt nie od- 
niósł szwanku. 


Straciła nos w aucie 


WARSZAWA. Wracająca taksówką 
do domu około północy Anna Trugman. 
lat 28 przy mężu. zamieszkała przy AL 
5-50 Maja nr 7. wskutek nagłego zaha- 
mowania samochodem uderzyła twarzą 
w szybę, wybijając ją; odłamki szkła 
niemal zupełnie obcięły jej nos. Poza tym 
T. doznała kilka ran ciętych na policz- 
kach. Mąż. z którym jechała, przewiózł 
ją do ambulatorium Pogotawia Ratunko- 
wego. gdzie lekarz udzielił jej pomocy i 
przewiózł do szpitala na Czyste. 


Żyd udusil 
narzeczoną 


KOŃSKIE. Na posterunek PP. zgło- 
sił się żyd Lermann Mendel, lat 20, mie- 
szkaniec Końskich i zameldował, że na 
placu targowym zadusił po sprzeczce 
swą narzeczoną, i8-letnią Chanę Szanta 
mer. 

Lerman został aresztowany. 


Ziemia się zapada 


na Podolu 
TARNOPOL. W Howiłowie Wielkim 


nie część zabudowań majętności. Rozsza | 
lały żywioł wyrządził szkody przekracza | 


jące 100.000 złotych. 

W akcji ratowniczej odnieśli poważ- 
ne obrażenia dwaj strażacy. a kilkanaście 
osób. lżej poparzonych i pokaleczonych: 


iskry kadzielnicy spowodowały pożar 


| 


kościoła w Sarnow 


Przed kilku dniami donosiliśmy o gro | 


ie pow. chełmiński 


na dywan podczas uroczystych nieszpo- 


źnym pożarze kościoła parafialnego w|rów, odprawionych na zakończenie 40-go 


Sarnowie, w powiecie chełmińskim. Jak | dzinnej adoracji Najśw. Sakramentu. 


stał od iskier, wypadłych z kadzielnicy 


Z narażeniem zycia 
uratował 9 kobiet 


|jodwieziono do szpitala. Na miejsce po- 
|żaru przybyło 15 oddziałów straży po- 
| żarnej. 

Podkreślić należy odwagę urzędnika 
| śopodarskiego majętności, który z nara- 
żeniem własnego życia uratował ze Śpi- 
|chrza, objętego płomieniami 9 kobiet. 

| . . 

| Przyczyny pożaru nie są na razie u- 
|| 0% x 
stalone. Akcja ratunkowa trwała kilka 
godzin 


Sprzedaż Juraty 


Znane polskie kąpielisko nadmorskie 
Jurata. którego właścicielem był detych 
czas żyd Mojżesz Lewin, zostało sprze- 


Nowe zaślę 
powstanie w 


dane. Nowym nabywcą jest żyd holen- 
derski Wolf. 

Juratę sprzedano za cenę 2.600.000 
złotych. 


| 


bie naftowe 
Wielkopolsce 


W BARCINIE STWIERDZONO OBECNOŚĆ ROPY 


W Barcinie i okolicy przeprowadza 
wiercenia za ropą naftową wyprawa ba- 
dawcza Państwowego Instytutu Geolo- 


gicznego z Warszawy. Poszukiwania roz | 


poczęto w Zalesiu pod Barcinem i stwier 
dzono, że ropa naftowa znajduje się na 
tymże terenie. Zbudowano kilka wież 
wiertniczych, w tym jedną w Barcinie. 


Nieboszczyk 


WARSZAWA. Władze prokurator- 
skie prowadzą dochodzenie w sensacyj- 
nej sprawie o usiłowanie oszustwa spad- 
kowego. 

Niejaki Władysław Jakiniuk, miesz- 


kaniec pow. warszawskiego, zgłosił się| 
|do swej parafii o dokumenty. Tu dowie- | kuratora o pociągnięcie 
dział się ku swemu zdziwieniu. iż w ksią | 
| żkach metrykalnych 


figuruje jako nie- 


| boszczyk. 


powiat Trembowla na Podolu zapadła | 


się ziemia na przestrzeni około 10 m. 
kw. na głębokości około 5 m. W miejscu 
tym odkryto pięć podziemnych koryta- 
rzy biegnących w różnych kierunkach. 


A WA 


W pracach początkowych stwierdzo- 
no, że ropa naftowa ma na tych terenach 
|dość obfite złoża. 

Stwierdzono również przy pokładach 
ropy złoża soli potasowej i kaolinu (su- 
rowca do wyrobu porcelany). 
| Wyprawa badawcza przebywać bę- 
dzie w Barcinie i okolicy około 4 tygodni. 


żąda 10 000zł. 


Jak się okazało, syn Jakiniuka pra- 
śnąc po śmierci matki zawładnąć spad- 
kiem w wysokości 16 tys. z.. 
umarła jego matka była wdową. 


Jakiniuk wystąpił ze skargą do pro- 
syna do odpo- 
wiedzialności karnej. Równocześnie wy- 
|stąpił z powództwem o szkody moralne 
w wysokości 10.000 zł 


Napad pa uczniów Szkół polski 


we Wrzeszczu 


Onegdaj uczniowie Szkoły Średniej 
Macierzy Szkolnej w Gdańsku i uczeń 


zadzwonili do mieszkania dr. Hoffmanna 
i wywołali starszego z napastników. Ten 


zgłosił. iż | 


W czasie nabożeństwa nikt nie zwró- 


|cił uwagi na niegroźne iskierki, od któ- 
|rych po wyjściu wiernych z kościoła za- 
mum |czął się tlić dywan, leżący przed głów- 


nym ołtarzem. Po dywanie pastwą pło- 
mieni padł najpierw ołtarz. od którego 
następnie płonąć zaczęły wewnętrzne u- 
rządzenia kościoła i przedmioty liturgi- 
czne. 

Pod wpływem ognia zawaliło się rów- 
nież sklepienie kościoła tak. że z kom- 
pletnie urządzonej i zasobnie wyposażo- 
nej świątyni zostały tylko mury i groby 
w podziemiach kościoła. 

Jak się dowiadujemy, kościół para- 
fialny w Sarnowie ubezpieczony był na 
przeszło 100 tysięcy złotych. 


Bar w kieszeniach 
DOBREGO APETYTU! 


WARSZAWA. Na ulicy Freta wy- 
wiadowcy Il kom. PP. zatrzymali Chai- 
ma Brauna. który sprzedawał jednemu 
z przechodniów kieliszek wódki oraz 
|zakąskę w postaci kiełbasy musztardy 
li kromki chleba, 
| W komisariacie okazało się, że Braun 
|na specjalnych haczykach pod marynar- 
ką miał zawieszoną kiełbasę, w kiesze- 
niach zaś pieczywo, musztardę i ogórki. 

Butelki wódki przywiązane na sznur- 
kach miał wpuszczone w nogawice spod- 
ni. Braun za sprzedawanie produktów 
spożywczych, przechowywanych w wa- 
runkach wybitnie antysanitarnych, został 
ukarany. 


Ze świata 

W Lesku nad Sanem na terenie COP. 
|zginął zamordowany adwokat dr. Teo- 
dar Chyla. Zamordowany leżał na ka- 
napie związany sznurem i pokłuty szty- 
letem. Zbrodniarze. mając na celu splą- 
|drowanie mieszkania, zostali przez nie- 
|śo przychwyceni i bojąc się wydania, 
zamordowali go. 


| 

CHORZÓW. Na odcinku Okręgowe- 
go inspektoratu Straży Granicznej w 
Chorzowie przytrzymano w miesiącu 
|kwietniu 1938 roku 301 przemytników, 


przeciętnie zatem dziennie 10. 


i 


WIŁDEN. Zydzi wiedeńscy musieli 
|do tej pory zapiacic kontrybucję w wy- 
sokKosci bLO>UUU KM. złozonycn przez 
gminę wyznaniową do dyspozycji wiadz 
|narodowo - socjalistycznych. 


| WIEDEN., Przybył do Linzu marsza- 
tek Góring i dokonat rozpoczęcia budo- 
wy zakładów przemysłowych jego imie- 
nia. Góringowi wręczono przy tej okazji 
w imieniu kraju górno - austriackiego 
historyczny róg myśliwski króla Jana lil 
Sobieskiego. 


BERLIN. W Niemczech zostały po- 
Belle na ośmiotygodniowe ćwiczenia 
następujące roczniki: 1898, 1899, 1900 
kęs: i 1902. W stosunku do tych osób, 
które snie stawiły się bez należytego u- 


Na ścianie jednego z nich widnieje data 


gimnazjum im. Józefa Piłsudskiego, | 
1201 roku, 


wszyscy zamieszkali w bursie Macierzy, 
Szkolnej we Wrzeszczu, zmęczeni po-| 
przednią wspólną zabawą, rozmawiali | 
na wewnętrznym dziedzińcu bursy. W 
pewnym momencie na podwórze wpadło 
2 wyrostków Niemców, jeden w wieku 
19 lat, drugi mniej więcej około 14 lat. 
Nieproszeni przybysze rzucili się na 2 
polskich chłopców. zaczęli ich szarpać i 
w końcu bić broniących się chłopców po 
twarzy. Po tych bohaterskich wyczynach 
Gdyby nie pomoc w porę, byłby spło napastnicy zbiegli. 
ną dom, w którym leżały zwłoki. Wypa- Pobici chłopcy udali się na poterunek 


NIEBOSZCZYK W PŁOMIENIACH 


WKętach wydarzył się niezwykły 
wypadek. W tych dniach zmarła tam 63- 
letnia Anna Chrapkiewiczówna. Zwłoki 
spoczywały już w hrumnie, przy której u- 
stawione były palące się świece. 

Od ognia dopalającej się świecy za- 
jęły się nagle włosy nieboszczki oraz o- 
dzież. 


dek ten wywołał wśród mieszkańców policji ze skargą. Policjanci przesłucha- 
Kęt wielkie przygnębienie. |li najpierw chłopców polskich,a potem 


zasadnienia na ćwiczenia zastosowano 
bardzo ostre kary. 


| m MOSKWA. Władze sowieckie uru- 
Po spisaniu personaliów pobitych chomiły 50.000 egzekutorów, których za 
chłopców policjant kazał im iść do do- | daniem jest ściągnięcie wszystkich zale- 
mu. zapowiadając: że o załatwieniu spra- | głości. powstałych wskutek wstrzymania 
wy dowie się kierownik bursy w ponie- |sję z wpłacaniem opłat przez chłopów 
działek. Jeden z chłopców skarżył się w sowieckich, pracujących poza kołchoza- 
sobotę na silny ból głowy, związany Z | mi. 
piątkowym pobiciem. 
Mamy nadzieję, że władze gdańskie 
sprawę należycie wyjaśnią i pociąśną na 


twierdził, że chłopcy jakoby go obrazili | 
jakimś słowem, którego jednak nie przy 
toczył. 


ATLANTA. W stanie Georgia w 
Atlanta spłonął wielki hotel. Według o- 
pastników do odpowiedzialności karnej. statnich wiadomości w katastrofalnym 

Napadniętymi uczniami polskimi są: | pożarze hotelu straciły życie 24 osoby, 
Józef Wierzbicki, Józef Milbradt, Erwin | poza tym nie zostały jeszcze odnalezio- 
Karczewski i Marian  Drywa. Ine 22 osoby. 


(Ciąg dalszy) 


Sytuacja Braddocka była nielep" 


sza. W przedpokoju już od rara 
panował tłok — do gabinetu cisnęli 


się ci, którzy pragnęli złożyć zezna- 
nia w sprawie mordu 

Nie brakło przy tym najniepraw- 
dopodobniejszych historii. Na przy- 
kład, jakiś poważnie wyglądający 
jegomość dowiadywał się, czy szkie 
let zamordowanej jest kompletny, 
ponieważ przed kilkoma dniami na 
schodach swojego domu znalazł 
kości. 

- Dlaczego pan nie zameldował 
policji” — zapytał ostro Braddock. 

Zawsze tak było: ludzie zawsze 
utrudniali śledztwo, przychodząc 
poniewczasie z doniosłymi wiado- 
mościami. 

— Owszem! — odparł urażony 
jegomość. — W tej chwili udałem 
się do komisariatu. 

Braddock tam zaraz zatelefono” 
wał. 

Kierownik komisariatu roześmiał 
się. 

— Znam tę historię! Ten jego- 
mość już mi dawno zawraca głowę 
głupstwami. To były po prostu koś- 
ci cielęce, które ktoś wyrzucił... 

Braddock powtórzył tę odpo- 
wiedź niefortunnemu świadkowi. 

— Znów kości cielęce! A ja panu 
mówię, że to jest zupełnie co inne- 
go! To było przestępstwo, uważa 
pan, ale nasza policja jest za leni- 
wa, jej się nie chce szukać... 

Odszedł w najwyższym stopniu 
oburzony, a Braddock z ciężkim 
westchnieniem zawezwał następne- 
go świadka. 

Dopiero późnym wieczorem ustał 
napływ ludzi do Scotland Yardu. 
W kostnicy trzynaście osób rozpoz- 
nało zamordowaną kobietę, lecz, 
niestety, wszyscy trzynastu agno- 
skowali ją na różne sposoby i Brad- 
dock się znalazł przed stosem 
sprzecznych zeznań. Był głęboko 
przekonany, że żadne z nich nie od- 
powiada prawdzie. 


VI. 

Rozmowa przez telefon i tort 

orzechowy 

Dwóch sierżantów policji krymi- 
nalnej wyszło z loży starszego por- 
tiera w jednym ze skromnych ho- 
teli na wybrzeżu. Zatrzymali się na 
chwilę w hallu, zamieniając szyb- 
kie spojrzenie. 

Zatelefonować czy od razu iść 
na górę? — zapytał jeden, wahając 
się nieco. 

— Pierwej zatelefonować — roz” 
strzygnał drugi. 

Zniknął w kabinie telefonicznej 
i przeprowadził krótką rozmowę ze 
swoim komisariatem. Gdy powró- 
cił, obaj udali się powoli na górę, 
zapukali do jednego z pokojów 
trzeciego piętra. 

Wkroczyli, nie czekając na odpo- 
wiedź. 

— Czy pan Blair? — zapytał 
pierwszy sierżant, zwracając się do 
mężczyzny o szaro-zielonej twarzy, 
który. leżał na kanapie i jęczał ci” 
Czy ban P. Blair? 

Mężczyzna coś mruknął niezbyt 
uprzejmie i skinał twierdząco gło- 
wą. 

Sierżant odwrócił klape mary- 
narki, ukazując znaczek Scotland 
Yardu' 

— Policja kryminalna — 
czył krótko. — Proszę wstać i udać 
się z nami do komisariatu. 

— Ani mi się śni... — burknął 
z wściekłoscia Blair. — Jestem cho” 
ry... na malarię. Mam wysoką go- 
rączkę. Czego panowie chcą w ogó- 
le? 


chi ) — 


oświad- 


O tym pan się dowie w komi- 
sariacie — odparł sierżant. — A te- 
raz niech pan wstaje i ubiera się 
prędko. 

— Nie po to przyjechałem z Mal- 
ty do Londynu, by rozmawiać z po- 
licją! — obruszył się Blair. — O- 


EUGENIUSZA 


prócz tego nie mogę się oddali 
z hotelu, ponieważ czekam na waż- 
ny telefon. Nie dla zabawy tu przy” 
jechałem, mam różne sprawy han- 
diowe do załatwienia. 

Rewizja walizek Blaira też nie 
wykazywała nic podejrzanego i w 
rezultacie całe podejrzenie oparło 
się o fakt wątpliwej wagi, jakim 
było znalezienie naszywki z takim 
samym nazwiskiem w rzeczach za- 
mordowanej kobiety. Braddock 
doskonale rozumiał, że to prawie 
nic nie było warte. 

Po dwugodzinnym przesłuchaniu 
Blair uspokoił się nieco i Braddock 
zaryzykował — kazał go uwolnić 
od kaftana bezpieczeństwa. To 
dało dobre wyniki, ponieważ Blair 
jeszcze więcej złagodniał; siedział 
skulony, zupełnie zrezygnowany i 
starał się szczerze zdać dokładnie 
sprawę z każdej godziny spędzonej 
w Londynie, 

Braddock zużył cały stos papieru 
spisując jego zeznania. Sprawdze- 
nie ich pochłonęłoby dużo czasu, 
jednak po krótkim namyśle nadin- 
spektor postanowił zatrzymać te- 
go człowieka do całkowitego wyja- 
śnienia jego niewinności. 

Na ogół Maltańczycy są mile wi- 
dziani w Londynie. 


Pierwsze przebłyski energii. 

Kate siedziała w cukierni i za- 
jadając tort orzechowy z. kremem 
przeglądała dzienniki, które się 
rozpisywały œo znalezieniu zwłok 
nieznanej kobiety na dworcu Cha- 
ring Cross. 

Na ogół prasa wyrażała się nie- 
pochlebnie o działalności Scotland 
Yardu. Pod tym względem ludzie 
byli zepsuci: jeśli jedenastego ma- 
ja zdarzył się jakiś wypadek, to 
już następnego dnia Scotland Yard 
powinien był uspokoić opinię pu- 
bliczną przynajmniej nadzieją na 
szybkie schwytanie sprawców, a 
nie milczeć uparcie, jak to teraz 
robił. 

Kate roześmiała się po cichu, wy- 
obrażając sobie, jaką minę będzie 
miała pani Braddock po przeczy- 
taniu tych notatek i artykułów — 
na pewno ich nie wytknie i nie za- 
chowa na wieczystą pamiątkę. 

Potym Kate spoważniała. Po 
kryjomu wsunęła rękę do kieszeni 
i namacała pakiecik. Zawierał ta- 
jemnicę mordu i tę tajemnicę mu- 
siał wreszcie wyjawić. Ale tylko 
jej — nikomu innemu. 

Na tę myśl zrobiło jej się przy- 
kro — po prostu miała wyrzuty su- 
mienia, że zatrzymała przy sobie 
przedmiot, który mógł mieć decy- 
dujące znaczenie, kierujące sprawe 
na właściwe tory. Osądziła osta- 
że tylko jedno ją może u- 
sprawiedliwić — jeśli sama wy- 
sprawę. 

'owym rezultacie pomysł 
ukształtował się następująco: Ka- 
te wykryje mordercę i dopiero 
wtedy postanowi, komu go przeka- 
że — stryjowi czy Woodowi. W 
istocie wybór już zapadł. Żal jej 
było Wooda z różnych powodów: 
po pierwsze, dzienniki napadały 
nań więcej niż na Braddocka, po 
wtóre Wood nie miał nikogo kto 
- był samot- 


tecznie, 


mógłby go pocieszyć 
ny. 

Kate doszła wreszcie do przeko- 
nania, że postąpiła z nim zanadto 
ostro i bezwzględnie, stryj też nie 
darzył go sympatią, tym bardziej, 
w stosunku do Wooda trzeba było 
okazać więcej pobłaźliwości. 

Podniosła się zdecydowanie, po- 
szła do kabiny telefonicznej i po- 
łączyła się z gabinetem Wooda. 

Usłyszała głos stryja: 

Bardzo dobrze, żeś telefonowała 
— powiedział w przeświadczeniu, 


WSPOŁCZESNA POWIEŚĆ KRYMINALNA 


PRZEKŁAD 
BAŁUCKIEGO 


EEE 5 | 


że właśnie z nim chciała rozma- 
wiać. — Już jest późno, dziecko, 
jedz sama. Ugrzęźliśmy w pracy 
po same uszy, ale nie posunęliśmy 
się ani o krok naprzód. 

Roześmiał się z wyraźnym zado- 
woleniem . 

— Stryju... — wyjąkała przera- 
żona dziewczyna. 

Sparks znów się roześmiał. 

— Nie bój się, moje dziecko, 
Wooda nie ma! W przeciwnym 
razie wyrażałbym się nieco ostro- 
żniej. Mięc do. widzenia, mała! 

Położył słuchawkę. 

Zmartwiona Kate wyszła z ka- 
biry i ociagając się, wróciła do 
swojego stolika. 

— Co teraz?... 

Poczucie obowiązku wskazywa- 
ło wyraźnie, na jaką drogę powin- 
na była wkroczyć: nie rozpoczy- 
nając poszukiwań na własną rękę, 
musiałaby się udać niezwłocznie 
do Wooda, wytłumaczyć się przed 
nim i wręczyć mu blaszankę z nu- 
merem, którą wzięła przez roz- 
targnienie z przechowalni dworco- 
wej. 

Oburzyła się nagle, wstała, rzu- 
ciła na stół jakąś monetę i wyszła. 
Za nie tego nie zrobi! Sama prze- 
prowadzi sprawę, niech się Wood 
przekona, co jest warta rodzina 
Sparksów!... 

Tymczasem inspektor Sparks 
odniósł poważny sukces — znalazł 
świadka, od którego, być może, 
wszystko zależało. Wooda nie by- 
ło, więc poprowadził go do Brad- 
docka. 

Nainspektor prześlizgnął się ba- 
dawczym spojrzeniem po starszej 
szczupłej kobiecie, wstał pośpie- 
sznie i podprowadził ją do krzesła, 
stojącego po drugiej stronie biur- 
ka. Zdumiewał Sparksa niezwy- 
kłą uprzejmością. 

— Więc pari pamięta taki wy- 
padek, szanowna pani Kennedy? 
— zaczął nie tracąc czasu na wstęp 
ne formalności. — Więc pani pa- 
mięta, że stosunkowo niedawno 
przyjęła pani zamówienie na nu- 
mer 44781? 

Staruszka skinęła głową. 

— Tak. To było mniej więcej 
przed miesiącem. Zaraz powiem 
dokładną datę. — Z dużej torebki 
wyjęła czarną podniszczoną ksią- 
żkę. — Zaraz.. zaraz.. O, jest! 
Widzi pan?.. Siódmego kwietnia, 
numer 44781, przyjęto: trzy piża- 
my, trzy koszulki dzienne, dwie 
pary majteczek, trzy halki.. 

— To wszystko jest damska bie- 
lizna? 

— Tak proszę pana.. Tu stoi na- 
zwisko pani P. Blair? Czy to jest 
stała klientka czy przygodna? 

O, proszę pana, stała i bardzo 
dobra klientka! Już trzeci rok od- 
daje mi do prania całą bieliznę... 
Mam nadzieję — dodała niepew- 
nie — że pani Blair nie będzie mia- 
ła żadnej przykrości z tego tytu- 
łu... nie chciałabym stracić takiej 
dobrej klientki. 

— Pani może być o to zupełnie 
spokojna, łaskawa pani Kennedy! 
— zapewnił Braddock. — Przede 
wszystkim pani spełnia w tej chwi- 
li obowiązek obywatelski i tego 
pani nikt nie może wziąć za złe. 
Pani P. Blair też. 

Wstał powoli i pochylił się nad 
książką. Chciał na własne oczy 
ujrzeć zapis. Znalazł go. Zresztą 
książka była prowadzona” bardzo 
czysto i starannie: nigdzie nie spo- 
strzegł śladów gumy lub popra- 
wek, choć wszystkie wpisy były 
robione atramentem. 

Braddock skierował się wolnym 
krokiem ku wielkiej szafie otwo- 


rzył ją i wyjął parę kawałków ja- 
kiejś tkaniny. 

— Mam jeszcze jedno pytanie — 
powiedział zbliżające się do pani 
Kennedy. — Czy pani zna takie 
numery? 

Pokazał gałganek, nie wypusz- 
czając go z ręki i zakrywając o- 
statnią liczbę wskazującym pal- 
cem. 

Staruszka przyjrzała się, lekko 
mrużąc oczy. 

— 4478.. — mruknęła. — Kie- 
dyś miałam taki numer, proszę 
pana. Ale wtedy cyfry były inne- 
ko kształtu. 

Braddock odjął w milczeniu pa- 
lec wskazujący. 

— 447817... Tak, panie — skinę- 
ła głową — to jest właśnie mój nu- 
mer. 

Nadinspektor popatrzał na Spar- 
ksa i mrugnął porozumiewawczo. 
Wood poniósł pierwszą porażkę. 


Wspaniały wypadek malarii.. 


Sparks wszedł do lazaretu przy 
więzieniu Śledczym. 

— Jak się czuje Blair, którego- 
śmy tu skierowali? — zapytał dy- 
żurnego lekarza. 

Mały, tęgi jegomość w olbrzy- 
mich okularach od razu się domy- 
Ślił, o kim jest mowa. 

— Ach, panie, jakiż to wspania- 
ły wypadek malarii! — zawołał z 
zachwytem. — W naszej praktyce 
to jest niesłychanie rzadkie! To 
jest, kochany panie, po prostu ży- 
wy wyciąg z podręcznika lekar- 
skiego — ciągnął niemal z dumą. 
— Straszliwe dreszcze, czterdzie- 
ści stopni gorączki, łamanie w 
stawach, ból głowy, powiększona 
śledziona — jednym słowem wszy- 
stkie obiawy. Mam wrażenie, że 
do jutra ostry atak minie. 

Sparks mruknął coś niezrozu- 
miałego. Po chwili powiedział: 

— Ten jegomość już jest nam 
niepotrzebny. Można go wypu- 
ścić. 

— Szkoda! Wielka szkoda! — 
zawołał lekarz, lecz opamietał się 
i zaczął tłumaczyć: — Miałem na 
myśli właściwie, że mogę go wy- 
pisać, skoro Scotland Yard na to 
pozwala, ale jako lekarz muszę o- 
świadczyć, że w tym stanie chory 
nie może wyjść ze szpitala. W ka- 
żdym razie nie może teraz powró- 
cić do hotelu i jeszcze do takiego. 
który się znajduje gdzieś na wy- 
brzeżu. 

Sparks zastanowił 
ment. 

— Chciałbym z nim pomówić, 
jeśli to jest możliwe... 


się na mo- 


— Ależ, oczywiście, inspekto- 
ze! Proszę bardzo! Właściwie 


już jest po ataku i chory się znacz- 
nie uspokoił. 

Dyżurny lekarz poprowadził 
Sparksa przez długie korytarze, w 
których się unosił ostry zapacn 
karbolu, potem otworzył dobrze 
zabezpieczone drzwi i usunął się, 
przepuszczając inspektora. 

Pan P. Blair leżał na białym łóż- 
ku szpitalnym, przykrytym kolt- 
drą po sam czubek nosa. Jego twarz 
była niemal zielonego koloru. Od- 
winął nieco kołdrę trzęsacą sie. 
przezroczystą, jak wosk żółtą dło 
nią i zapytał żałośnie: 

— Cóż to jest, doktorze?! Znów 
mnie przychodzą dręczyć? Ja już 
naprawdę nie mogę... Mam dość 
na dziś... nie wytrzymam jeszcze 
jednego przesłuchania... 

Był zupełnie wyczerpany, ledwo 
mówił. 

— Wcale nie chcą pana przesłu- 
chiwać, panie Blair — odparł uspo- 
kajająco Sparks i usiadł przy łóż- 
ku. — Przeciwnie, przyszedłem za- 
wiadomić, że Scotland Yard już nie 
widzi podstaw do dalszego ograni- 
czania pana w swobodzie ruchów 


(Ciąg dalszy nastąpi) 
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„GŁOS POMORZA" 


KRONIKA 


Kalendarzyk 
Piątek 


Bernardyna z Sien. m 

W Golubiu istnieje skład żelaza, któ- 
(rego właściciel Hirsch pomimo pozornie 
| skromnego zewnętrznego wyglądu przed 
|siębiorstwa prowadzi dosyć rozległe in- 
teresy na terenie Golubia, sąsiedniego 


Słowiański, Bronimira. 
Słońca wsch 3,3 zach 19,31 
Księżyca wsch 23,41 zach 8,49 


Kronika historyczna: 


1506. Zmarł w Hiszpanoo Krzysztof Kolumb | Dobrzynia i zaplecza. 
1571. Stefan-Batory księciem Siedmiogrodu Pomimo rozciągłości swoich interesów 
1809, Klęska Napoleona pod Aspern zadeklarowane przez właściciela firmy, 


. Bitwa w puszczy Łabonarskiej | dochody byly tak nikłe, że zbudziły po- 
à t dejrzenie władz skarbowych, które wy- 
delegowały specjalnych rewidentów Kon- 


Sobota jtroli Skarbowej w Grudziądzu celem 
ob ŁÓW: 20. |zlustrowania stanu ksiąg handlowych. 
Stowtajekii Pocudkwa: | przedsiębiorstwa i stwierdzenia jego do- | 

| chodowości. 


MAJ 


Słońca wsch 3,34 zach 19,32 | 
Księżyca wsch — zach 9,54 | 
| 


Kronika historyczna. 
Zygmunt HI oblęga Smoleńsk. 
Zmarł w 


jszczykowa 5 złotych, 
ski 10 złotych, HI Zakon św. 
Wiktor | złotych, ksiądz proboszcz 


1609. 
1885. 


Franciszka 20 
Paryżu wielki pisarz 


Zaremba jedno u- 


Hugo. | branko, p. Kostrzewowa ubierze jedną dziew- 
1926. Odezwa Piłsudskiego w sprawie rewolu- | czynkę, za co składamy serdeczne „Bóg za- 
cji. | płać”, | 


Stow. Pań św. Miłosierdzia Winc. a Paulo 


Niedziela | 


; e PODZIĘKOWANIE! 


Na dożywianie 


5 po Wielk. 2i Ewangelia „O biednych dzieci miasta Wąbrzeźna ofiarowali 
poewąziwej: modlitwie. Juliż | |p. Przybylski 5 funtów kiełbasy, za co składamy 
słowiański: Wiesława. | i 


¡serdeczne „Bóg zapłać”. 
| Za Komitet 
| H. Sigurska skarb. 


Słońca wsch 3,32 zach 19,33 
Księżyca wsch 0,3 zach 11,2 


MAJ 


Jan Nałęcz prezes. 
Kronika historyczna. 

Śmierć Władysława IV w Mereczu, 
Konfederaci odpierają Suworowa z Tyńca 
Zmarł La Fayette, przyjaciel Kościuszki, 
Skatowanie dzieci polskich we Wrześni. 
Początek strajku szkolnego. 


WĄBRZEŹNO 


© Ubierzmy biedne dziatki: Stowarzyszenie 
Pań Miłosierdzia św, 


1648 
1771. 
1834, 
1901. 


Wincentego a Paulo zwra 
ca się ponownie z gorącem apelem do społe- 
czeństwa miasta Wąbrzeźna o udzielenie pomo 
cy w ubraniu najbiedniejszych przystępujących 
do I Komunii św. 

Rokrocznie Stowarzyszenie 
kilkanaście rodzin 


nasze ubiera 
bezrobotnych. Wobec wy- 
czerpania się funduszów prosimy gorąco o mo 


żliwie jak najdalej idącą pomoc pieniężną wzgl. 
odzież i obuwie, które uprasza się składać na 
ręce prezydentki p. drowej Piotrowskiej. 


— Przedpłatę na czerwiec przyjmu- 
ją listonosze od poniedziałku. Z zapisa- 
niem gazety prosimy pośpieszyć się, by 
nie stracić pierwszych numerów. 

„GŁOS POMORZA“ trzeba abono- 
wać i czytać także w okresie prac pol- 
nych, gdyż w przeciwnym razie można 
ponieść duże straty. 


6 Ukończenie strajku. Zatrudnieni przy 
pracach publicznych robotnicy z Wąbrzeźna i 
powiatu, którzy przez 2 dni, w 
dniu dzisiejszym podjęli normalną pracę. 


strajkowali 


e Odnalazł się rower. Rower, o którego 


© Wiadomości parafialne. W niedzielę dn. GOA ry - 
zniknięciu pisaliśmy w ostatnim numerze gaze- 


22 maja 1938 roku po majowym nabożeństwie 
zebranie bractwa Najświętszej Panny Marii w 
salce parafialnej. 

W poniedziałek wtorek i środę przypada- 
ją krzyżowe dni, po pierwszej Mszy św. proce- 
sja w poniedziałek pod Chełmno, we wtorek pod | 
Radzyn, w środę ul. Wolności, 
do kościoła i tam Msza św. i i ; ri 

W czwartek przypada uroczystość Wniebo- > oant reen POPRZE, 
wstąpienia Pańskiego. która jest świętem kia ann Ra niespodzianke. 
cielnmym. W tym dniu będą dzieci szkół miej-! 
skich przyjęte do pierwszej Komunii św. | 


|się na tym samym miejscu, z którego znikł. 

| Widocznie pogarszająca się pogoda stłumiła 
zapędy turystyczne usupatora, może też bał się 
wykrycia — 
| sumienie, 


a może też poruszyło się w nim 


po tem powrót; 


|rego policja 


© Fałszywe obwinienie. W związku z na- 


A 3 z | szą nota f i 
Porządek nabożeństw jest następujący: Sa a 4 P Ew st siną 
RJ. 3 omorza'' e r p 1 je- 
O godzinie 6,00 pierwsza Msza św, z kaza-| atalny podarunek“ dowiaduje 
sez my się, że Tai, za ^ paserstwo Wanda 
E. . 


| Zrull fałszywie obwiniała Lewandowskiego Al- 


O godzinie 7,00 M św. dl kół. 
STANA a AET krzy, iż obdarował ją skradzionymi materiała- 


O godzinie 8,00 przyjęcie dziewcząt do Ko- 
munii świętej. 

O godzinie 10,00 Przyjęcie 
Komunii świętej. 

Ostatnia Msza święta o godzinie 11.45. 

Na Msze święte. w których dzieci będą 
przyjęte do Komunii św. jest nawa średnia za- 
rezerwowana dla rodziców dzieci, którzy tam 
siadać mogą za okazaniem legitymacji, które 
wydadzą księża wikariusze. 

Każde dziecko otrzyma dwa miejsca dla 
matki i dla ojca. Na ostatniej Mszy św. o go- 
dzinie 11,45 siadają parafianie jak na sumie. 

Na niedzielę przyszłą po nabożeństwie ma- 
jowym zebranie Matek Różańcowych. Ostatnia i 
kolekta przyniosła 75 złotych, za którą składa 
się serdeczne Bóg zapłać. 

Absolucja dla II Zakonu w czwartek po su- 
mie i po nieszporach. 

W niedzielę przyszłą przypada Odpust Bra- 
ctwa Niepokalanego Poczęcia Najświętszej Ma- 
rii Panny. W sobotę od 15,00 do 19,00 spowiedź. 
w niedzielę o godzinie 7,30 Komunia św. suma 
z Wystawieniem i procesją po sumie i po nie- 
szporach. 

O godzinie 14,30 przyjęcie nowych członków 
przed Ołtarzem Matki Boskiej. 


Sąd bowiem przed którym stanął Lewan- 
dowski. nie dał wiary twierdzeniom paserki i 
; uwolni} Lewandowskiego od winy i kary. 


chłopców do| | 


środę odbyło się w Hotelu „Dwór Wąbrzeski' 
zebranie Korporacji Kupieckiej 

Omawiano sprawy bieżące, nadeszłe ko- 
munikaty związkowe. sprawy podatkowe oraz 
urządzenie ewentualnych wycieczek wspólnych 
członków towarzystwa i ich rodzin 

Szczegółowo rozpatrywano również obronę 
oraz sprawę t. zw. pikieciarstwa. 

6 Nadzwyczajne zebranie Bractwa Kurko- 
węgo. Wczoraj odbyło się w lokalu p. Kostrzewy 
nadzwyczajne zebranie Bractwa Kurkowego. 
W zebraniu tym ustalono szczegółowo program 


dnia 22 maja 1938 roku. 

O godzinie 14 Brać w komplecie — tak u- 
zbiorą się 
skąd nastąpi wy 


mundurowani jak i bez munduru — 
w hotelu „Dwór Wąbrzeski”, 


orkiestry. 

W strzelaniu o liczne i wartościowe na- 
grody udział brać mogą również nieczłonko- 
wie. 


© Podziękowanie! Na odzież dla biednych 
dzieci przystępujących do I Komunii św, ofia- 
rowali p. NN. 5 złotych pani Dęmbska 2 złote, 
pani Balcerska 15 złotych pani Woźniewska 10) 
ałotych, pani Piotrowska 15 złotych p. Woło- 


Po skończonym strzelaniu nastąpi uroczy- 
ste wręczenie nagród przez brata prezesa. 


Tajemnica powodzenia 


żydowskiego przedsiębiorstwa 
w Golubiu 


pan Wincenty Lewandow | 


ty, nagle po dwóch dniach nieobecności zjawił. 


I AC „08 
W każdym razie właścicielowi roweru, któ- 


© Z Zebrania Korporacji Kupieckiej. W | 


s. SĄ l 
przed naporem konkurencji żydowskiej w handlu į 


uroczystego otwarcia strzelnicy w niedzielę | 


marsz do strzelnicy przy dźwiękach doborowej | 


Nagła ta rewizja ujawniła nie tyle nie- 
prawidłowości w księgowaniu, co celowe 
ukrywanie dochodów 


Manipulacje te przeprowadzał Hirsch | 
samym | 


już od 4 lat, wyrządzając tym 
Skarbowi Państwa straty na ca. 50.000) 
złotych. 


Książki i akta firmy zajęto i przewie. | 
ziono celem ścisłego zbadania do Izby | 
Skarbowej do Grudziądza. 


| 


Str. 5 


BEZ BÓLU 


SKUTECZNIE 
USUWA 


' ZGRUBIENIA 

SKÓRY 

P ŁY N 
ABP KOWALSKI 


|12) Wnioski i wolne głosy, 
| 13) Zakońceznie. 
| Zebranie 


poprzedzi Msza św. odprawiona 


| Oto klucz do !rozwiązania zagadki | , godzinie 9,00 w kościele parafialnym 4Wibl 
przewagi przedsiębiorstw żydowskich | walewie ua intencję pomyślnego rozwoju orga- 
nad polskimi. zacji 
| —B 

ZIELEŃ, 


Orkiestra koncertować będzie podczas strze 
lania i w godzinach wieczornych. Komitet do- 


co stwierdzili z zebrani bracia. 
W dalszym gu obrad wybrano 6 człon- 
|ków delegatów m Polskiego Związku Strzele- | 


| ckiego Sportowego. 


uznaniem 


© Zniżki kolejowe do Lwowa na 
Lotniczą. Zapotrzebowania na 
|ctwa na Wystawę tą zgłaszać należy 
dzie Obwodu Powiatowego LOPP. w 
nie. Karty te później do nabycia będą 


karty uczestni- 
w Zarzą- | 
Wąbrzeź- 
w Orbisie | 
iają do in 


i przy kasach kolejowych, i upoważn 


|dywidualnych zniżek kolejowych 66 procento- 
wych w obie strony (około 9.50 zł w jedną stro 
nę z Wąbrzeźna), Sama karta uczestnictwa ko 
|sztować będzie 3,50 zł łącznie z kuponem na 
Wystawę, dla członków LOPP. karta ta kosz- 
tuje 70 groszy 
LOPP. 

Wyjazd za opłatą do 
powrót nastąpić muszą w dniach 29 
7, £5-42..19,'16, 16, 19% 23, 


128 i 29 czerwca 


i jest do nabycia w 
zniżkową Lwowa i 
30 maja 8, 


| 
i 26 czerwca oraz 


e Wielką zabawę letnią urządza w nad- 
chodzące święto Wniebowstąpienia Pańskiego 
(dnia 26 maja) Ochronka im. Dzieciątka Je- 
zus. Zabawa ta budzi żywe ka E nie 
wśród szerokich kół społeczeństwa, bo każdo- 
razowy występ publiczny dzieci z tej ochro- | 
ny. spotyka się z jak najlepszym preyjocié m 
| Na zabawę przygotowywuje się nadzw 
ciekawe (dotąd w Wąbrzeź! nie w i un 
punkty programu. Koncert dobo rowej orkie- 
istry oraz bogato zaopatrzony bufet, rój ine | 
atrakcje to wszystko złoży się na mił 
i przyjemne miejsce odpoczynku świąteczne- 
go i zabawy, Zabawa ta urządzona będzie | 
na boisku PW i WF. Początek o godz. 14 


© Epopea bohaterstwa, ludzi morza wzru- 
,szająca miliony film | 


serc matek to wspniały 
„BOHATEROWIE MORZA". 


Obraz ten to oryginalna, imponująca reali- 


| s 

morski pt. 
|zacja karty z życia ludzi, którzy przede wszy- 
stkim ukochali walkę z żywiołem to intrygujące 
dzieje młodzieńca, 


którego odrodziło i zahar- 


towało wszechpotężne morze. 
7 Z daleka dochodził ich śpiew, migotały bia- ! 
| łe żagle. potem słuchy szły, urodziła się legenda 


| . 
|o bohaterstwie ludzi 


szerokich wód 
Odtwórcami ról tytułowych są genialny chło | 

piec, Freddie Barthalomew, Spencer Tracy oraz 

| Lionel Barymore, 

Premiera dziś w kinie „SŁOŃCE. 

„SŁOŃCE* dla wszystkich — wszyscy do | 

| „SŁOŃCA*. 


Z POWIATU 


KOWALEWO. 


|spodyń Wiejskich. 
W dniu 29 maja 1938 roku o godzinie 11,00 
Szkoły Przysposobienia Gospodyń Wiej- 

skich w Kowalewie odbędzie 


jw salt 


się walne zebra 
nie z następującym porządkiem obrad: 


| 1) Zagajenie, 
2) Przemówienie gości, 


Zebrania, 
4) Sprawozdanie z pracy poszczególnych Kół. 
5) Sprawozdanie z działalności Oddzlału Po- 
wiatowego na rok 1937/38, 
6) Sprawozdanie kasowe na rok 1937/38, 
7) Plan pracy na rok 1938/39, 
8) Preliminarz budżetowy na rok 1938/39, 
| 9) Dyskusja, 
10) Referat dr. 
111) Wybory. 


Owczarczaka „Higiena wsi", 


Wystawę | 


Okręgu | 


Walne zebranie Oddziału Powiatowego | Żyto 
Wąbrzeskiego Pomorskiego Zrzeszenia Kół Go- |Pezenica 


| 3) Odczytanie protokółu z ostatniego Walnego Peluszka 


— Kradzież roweru. W niedzielę, dnia 15 
maja 1938 roku nieustalony dotychczas spraw- 


| ca przywłaszczył sobie rower p. Gogulskiego 
łożył wszelkich sił, by całość wypadła okazale. | 


Stefana, posłańca pocztowego z Zielenia, Po 
|południu p. Gogulski wstąpił na chwil leczkę dą 


|miejscowego kierow nika szkoły celem załatwie 
nia pewnych spraw organizacyjnych. Kiedy po 
| chwili domem nie 
Ibyło. Policja wszczęła energiczne dochodzenia, 


wyszedł roweru już przed 


które zostaną zapewnie uwieńczone dobrym 


| skutkiem 


|KOWALEWO. 

- Uwaga mieszkańcy Kowalewa i okolicy 
w EETA dnia 21 maja 1938 roku zawita znówu 
do nas Operetka i Opera Poznańska pod dy- 
cją Zygmunta Wojciechowskiego. 


jrekc 


| Otóż w sali p. Zielkowej zostanie wysta” 
wiona najpiękniejsza operetka wiedeńska Oska 
„CZAR WALCA* 
gra znowu nasz wesoły hu- 
Roman Cichocki, 
Joachima XII, panującego księcia Klauzenbur- 
skiego. Początek o godzinie 20,15 

W tym samym dniu odbędzie się wesołe 
|przedstawienie pod tytułem: „PAT I PATA- 
CHON". 16,00. 

Przedsprzedaż biletów na operetkę w/księ= 
garni p. Stankiewicza w Kowalewie. Rynek, w 
od 0,75 do 2,50 zł. 


Spieszmy zatym i uprzyjemnijmy sobie ten 


Straussa pod tytułem 


f ra 
W głównej roli 
roli 


[rorya występując w 


Początek o godzinie 


cenie 


wieczór! Kto nie skorzysta, pożałuje 


| 

| POZNAŃSKIE TARGOWISKO MIEJ- 

aj | SKIE. 

sj Poznań, dnia 17. 5. 1988r 
Płacono za 100 kg. żywej wagi. 


Świnie: 
(Mięsiste świnie ponad 80 kg. tywej 
wagi 31 żele / O T POZNA) 74—78 
Maciory i późne kastraty <.. „ssu 80—84 
;| Krowy: 
| Wytuczone pełnomięsiste :.-. « «tn 62—70 
uczone mięsiste . . teuas  D2—58 
Nietucrone dobrze odżywiane . 46—50 
Miernie odżywie” ....x-1..- 20—30 
| Cielęta: 
70—89 


Najprzedniejsze cielęta wytuczone 


Tuczone cielęta 62—72 


Woly: 
| Pełnomięciste wytuczone PÓKI 

WG. » 0166 4.50 .000/ksibovto<$o3 + 64—70 
| Mięsiste tuczone młodsze do lat 3: 54—62 
| Mięsiste tuczone starsze ., .:.;..«...1 48—52 
|Miernie odżywione „ane zcy 40—44 
Buchajei 
| Wytuczone pełnomięsiste 60—66 
| Tucrone mięsiste o. - « «7 «'»! ra 52—60 
| Nietuczone, dobrze odływiesa ap 46—50 
|Miernie odżywiane + . . . » . 40—42 
| Giełda zbożowa 
| Płacono złotych za 100 kg. 


Ziemiopłody 
19.50-17.95 | 20,00—20,25 
24.50—25,00 | 25.00—25,50 
Jęczmień brow- 18,25—18,50| 18.00—18,25 
| Jęczmień jednolity | 16 75—17,00|. 17.25 — 17,75 
| Owiee 17.75—18,25| 17,25—18,75 
pe zró zimowy 23.50— 25,50 | 23,50—25,00 
55,00— 57,00 — 
fs Mak T 103,—108, | 78,00—82,00 
Goreryca 32.00 — 36,00 | 34,00— 36,00 
23 00—24/0| 24,00—25,00 
Siemie lniane 48,00—51,10| 50,00—52,00 
Wyka 21,00—22,00 | 23,00—25.00 
Groch polay 23.00—2>,00 | 26,50—27,50 
Groch Viktoria 51,00—5390| 22 00— 24,00 
| Groch Foigera 23,50—25,50 | 28,00—25,00 
jŁabia żółty 13,50—14,00 | 13,50—13,75 
Łubia niebieski 12,75—13,25| 14,25—14,75 
Konieryna erwda- 230,—245. 220, 240. 
Koniczyna <zerw. 130,—140, | 90,00—100.00 
Koaiczysa biała | 210,—280, | 200—280, 


Str. 6 
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„GŁOS POMORZA“ 


6 Kandydaci z powiatu wąbrzeskiego do 
szkół podoficerskich dla Małeletnich w wieku 
od 15 do 19 lat, mogą skladac 
sięgać bliższych intormacyj w 
Powiatu WF. i PW. 
Wolności Dom Społeczny w godzinach urzę- 
dowych w terminie d 


RUTH TOWARZYSTW. 


= UWAGA DROŻNICY! W dniu 29 maja 
1938 roku o godzinie 14,00 w świetlicy RIOK-u 
odbędzie się Waine zebranie sekcji drożników 


1) Zagajenie, 
dzielę dnia 22 maja 1938 roku o godzinie 11,00 
odbędzie się w lokalu p. Napierały pogadanka 


2) Odczytanie protokółu walnego zebrania. 
podania i za- 3) Wybór przewodniczącego, sekretarza i ławn, 


Komendzie Obecność wszyskich członków konieczna 


Baczność „LUTNIA* Z uwagi na bliski 
wyjazd do Gdańska odbędzie się dziś w piątek 
|o godzinie 20,15 nadzwyczajna lekcja śpiewu w 
|lokalu p. Napierały. 
9) Wolne głosy i wnioski, | 


i 4) Sprawozdanie zarządu, 
w Wąbrzeźnie przy uliex 5) Sprawozdanie Kom. Rewizyjnej, 

6) Udzielenie absolutorium ustępującemu zarząd 
7) Dyskusja, 

8) Wybór zarządu i komisji, 


9 28 maja 1958 roku. 


Przybycie punktualne wszystkich czynnych 


10) Zakończenie. członków konieczne. Zarząd 


— Bacaność Bractwo Kurkowel!! W niedzie 
godzinie 13.30 


Uprasza się członków do uregulowania skła 


dek przed walnym zebraniem, gdyż w myśl u- lę dnia 22 maja 1938 roku o 


Baczność KS. „POMORZANKA'” W nuie-| 


Stawienie się wszystkich Braci obowiązko- 


we Zarząd 


Ga AED IO 


SOBOTA, dnia 21 maja 1938 roku. 


6,15 Audycja poranna, 11.15 Audycja dla 
szkół, 11,40 Muzyka, 12,03 Audycja południowa 
1545 Audycja dla dzieci, 16.15 Od Aten do 
Bayreuth, 17,00 Transmisja nabożeństwa majo- 
wego, 18,15 Koncert orkiestry hawajskiej, 18,35 
Audycja dla wsi. 19,00 Audycja dla Polaków 


przy Pomorskim Zjednoczeniu Org. Zawodowej 


stawy związkowej zalegający ponad 4 tygodnie zbiórka wszystkich członków w Hotelu 


„Dwór z granicą, 20.00 Koncert mandolinistów, 21,00 


Wąbrzeski' skąd nastąpi wymarsz z orkiestrą | Muzyka taneczna, 21,45 „Popularność —.we- 
Strzelnicy 


oddział Wabrzeźno Porządek obrad jest nastę 


pujący 


traci wszelkie prawa i członkostwo w organi | 


Zarząd | do soły skecz 


zacji 


n PZK AC TZ RC EE EK EE HY ETS 


TOFK. ograniczonej swobody ruchów | nego w swym nastrojowym uroku medjolańskie 
A może naszć urocze warszawianki wykom- go Campo Santo. 

P9 Skarb Zachodu »* aly sobie, że wolność jednej strony przy- | Nie tu miejsce na opisywanie tej kategorj 

5 czynia się do swobody drugiej a zazdrość prze- przeżyć i wzruszeń. Zaznaczę jednak krótko. że 

15 (Ci:g aszy.) | sskadze obom. Lepiej tak czy gorzej? nie śmiem |ieżeli kto szuka i pożąda wrażeń, sięgających 

Pewna Signora pozna ją Pan dziś rozsirzygać. Jednakowoż nadmienić wypada, że | aż w samą głąb za pięknem i prawdą roztęsknio 

wieczór u mnie nie chcąc czy nie mogąc |jzwiedziwszy po sesji sławne Kino Coba (dan-jnej duszy, niech zwiedzając Medjolan w godzi- 


ing nach południowych wstąpi do katedry. lięczę. że 
wrażenie, które tam dozna. pozostanie mu na 
zawsze w pamięci. Bo rzeczywiście takiego zło- 
tego blasku, takiej pelni niebiańskiej chwały. pły- 
nącej jakby słoneczną poświatą z pod białych 
marmurowych stropów świątyni, nie widuje się 
nigdzie. Marmury tej katedry żyją i drgają w 
wrażenie ponęlnej nierzeczywistości... tak intenzywnem i gorącem świetle, jak to na 

A muzyka? Słynna włoska kapela? O tejlpółnocy czynić zwykły polskie brzozowe gaje 


i 
| } AN Ry j 
| wsze się zbytnio zazdrością medjo- 
| 
>owiemy krótko. że jest zmussolinizowaną zupeł-|w pogodne lipcowe Dorażzt. 
I à J 8 


towarzyszyć małżonkowi na zebranie, które się nie g 


č 
co jest u nas wyjątkiem w lańskich mężatek 

Kino-dancing Coba jest wprost nadzwyczaj- 
ne: ściany, sufil, posadzka są z kryształu z góry, 
z boków a nawel od spodu płyną nieustannie 
kolorowe strumienie światła, a osoby uwijające 


się wśród fal prześwietlających promieni czynią 


odbywało ZE 
lonię prywatnym, postanowiła za każdą cenę 
pokrzyżować jego zamiary... 

Gdy perswazje, aby pozostał w domu nie 
odniosły pożądanego skutku a światowy mał- 
żonek obstając przy swem prawie począł ubie- 
ruć się i zasiadł do golenia brody, sprytna nie- 
wiasta, niby przypadkowo, potrąciła namazanego 
mydłem łowelasa, a brzytwę, którą właśnie za- 
czął twarz obrabiać, zatopiła mu tym sposobem 
na kilka centymetrów w policzku. Skutek pod- 
stepu przeszedł oczekiwanie, gdyż trzeba było 
na gwałt naiożyć opatrunek a nieborak przez 
10 dni nie mógł domowego ogniska 
względnie sypialnego pokoju kochającej mał- 


. . s , 
nie, grywa po kinach i barach bez przestanku Po tej fali światła, wzdłuż marmurowych fi- 
larów gorejących jak złoto po przez filigranow« 
zarysy sklepienia ginącego w jasnościach 
rozrzewniona myśl ludzka wznosi się ku Stwórcy 
wszechrzeczy. 

Do głębi wzruszony opuściłem progi biale, 
kaledry a za powrotem do Albergo Colomb: 
d'oro począłem rozmyślać o losąch i sprawach 
mojej dalekiej ojczyzny. 

Oto w krótkości bilans dotychczasowych do- 
świadczeń a równocześnie rachunek wlasnego 
zyć sumienia oraz wynik pewnych roz- 

obliczeń. (Ciąg dalsz; nasią;i) 


narodowe hymny. 

Przed ostatecznym odjazdem z gościnnej sto- 
licy Lombardji podjąłem cały szereg sospodar- 
opuścić czych wycieczek; zwiedziłem miasteczka i stacje 
rolnicze, położone w żyźniejszych okolicach kra- 
ju. byłem w Pawii, w Czertozie, to znów, szyb- 
kim jak myśl, samochodem, pędząc po przez 
pastwiskowe szlaki, wpadałem nad jeziora włoskie 

Mego towarzysza P. N. w ważnych sprawach 
odwołano telegralicznie do Łodzi. Pozostałem 
sam a ostatnie dni mego w Medjołanie pobytu 
poświęcilem zwiedzeniu katedry i nieporówna- ważań i 


żonki. 

Tego rodzaju anegdotek na temal podejrzli- 
wości Włoszek nasłuchałem się w Medjolanie 
bardzo wiele i mimowoli nasuwa się porównanie 
z Warszawą, gdzie mężowie wolni jak placy nie 
znają małżeńskich kłopotów Włochów i, o ile 


chodzi o udział w „posiedzeniu, zażywają nie- 


nnn — 
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W sobotę i niedzielę KONCERT - DANCING 


Przydwórz 


W. Kilanowski 


pramor ay we wszystkich drogeriach 
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